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Opłata prenumeracyjna na 
dronikę Wiadomości Kraio- 
wych i Zagranicznych. wyno- 
si: a) w Warszawie rocznie 
rs. 7 kop. (20 (złp. 48): b) 
kwartalnie rs. kopiejek 80 
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Jutiso S$, Felixa Biskupa i W enantego M., 


OB8AE£QL_OL bodow gim ihlos (1 Y Ą JA 
Z Petersburga, 27 kwietnia (9 maja). i 
Rada; Państwa w połączonych departamentach praw 
i ekonọmji, oraz w ogólnćm zebraniu, rozważywszy 
przedstawienie ministrów spraw wewnętrznych ) finan- 


DIEWNOI 20 6 4.4 cu STS POWSTAŁE > 
poddanym cudzożiemskim prawa za ieszkiwania i 


nia stę żydów, zdanie Najwyżej (zatwierdzonóm u- 


się zapisywaćj/na ogólićj zasadzie; do stain“ kupiec- 
kiego. péj ilaji pò wszystkich w ogóle “miastach Oe- 


go osiedlenia, pod warunkiem, aby:|zyprawa: tego: ko+ 
rzystali: por pierwsze;ci żydzi, którzy aostając, cprzed 
wydaniem mniejszego postanowienia, +wr1ćj egildji, 
przebyli lubyprzebędą w nićj niemnićj jak, dwa; lata, 
i po drugie, cji żydzi, którzy po zapisaniu .do 16j gildji 
po wydaniu niniejszych przepisów, „zostawać w miej 
będą nie mnićj. jaś: lat pięć. Kupcy Aé) gildji z: żydów, 
którzy się zapiszą na tej zasadzie do mia$t,. znajdują - 
cych się zewnątrz linji stałego osiedlenia, żydów, ko- 
rzystają ze wszystkich praw, rodowitemu kupiectwu 
ruskiemu tej. gil OCS co do handlu, dostaw, 
przedsiębierstw, bódowy fabryk i zakładów, co do za- 
Kłsdania kantorów bankierskich i nabycia nieruchomej 
własnóści w Cesarstwie, wypełniając zarazem wszy- 
stkie ciążące nakupcach 16j gildji obowiążki. Uwaga 1. 
Prawidło to tie różciąga się na żydów, zostających 
pod śledztwem, sądem lub' nadzorem” policji, równie 
jakina tych, którzy uznani są winnymi /przez.wyrok 
sądowy; lub zostawieni: przez sąd w. podejrzeniu. 
Uwaga 2. Zapisujący /się na tćj. zasadzie: żydzi „kupcy 
Jéj giłdji nie «mają; korzystać z żadnego przywileju, na- 
danego Ba korzyść mieszkańców, tych miast, Go któ: 
rych zostaną zapisani. 2) Przesiedlający „się, do. wspo; 
mnionych wyżćj miast. żydzi kupcy, 1ćj.gildji, mogą 
przenosić siętąm z członkami swych rodzin, w jednym 
z niemi kapitale zapisanemi (art, 36—38 ust. handl, zb. 
praw r XI wyd. 1857 r.) 3) Żydom kupcom przesie- 
dlającym się ba tój zasadzie do miast Cesarstwa Ros- 
Syjskiego, zńajdujących Się zewnątrz linji stałego ich 
osiedlenia, pozwala się brać. 4 sobą kornissartów i 
służbę domową także z-żydów, w liczbie' ożnaczonćj, 
zaćhowująć w tym względzie prawidła następujące: 1) 
-Przesiedlający się do óbu'stolic St. Petersburga i Mo: 
skwy; żydzi kupcy, powinni'w: prośbach oddzielnych, 
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_ Przegląd Tygodniowy- 
Co robiła w tym tygodniu Warszawa?=-oto 
w niedziele wyruszyła na ódpust do Czernia- 


gazety. Gazety i majówka, to chlćb i igrzy- 


o, tym chlebie, żywiacym nienasycona cieka- 
wość publiczną, nic wam mówić nie będzie- 
my, zgadniecie, że po Brodzińskim ` opisy- 
wać nie cheemy 


pielgrzymki, z zapasami wiktuałowemi albo 


opisy wać zgróm 


adzonego już na miejscu tłu- 


byszów i powtarzać Z Brodzińskim: 

~ Q Czerniakowa pamiętne dzwony! 

8n Wyście mi nowe dzwoniły zycie, | 
„Wy w moich uszach dotąd dzwonicie: | 

- ifego wszystkiego bistorjogratować nie za- 


i 


Warszawski, spotkał w niedzielę w oberży 
Qzerniakówskićj i ukłonił ci się uniżenie, — 
ciebie piękna czytelniczko, ozdobo stolicy na- 
szćj, ostrzegał o exstrawagancjach twojćj ob- 


sów, o,udzieleniu żydom kupcom 16j gildji i żydom | 
'Kandlu zewnątrż linji nakreślonej dla stałego osiędla- ` 
chwaliła: W amii" odpowiednich artyktiłów: zbidra | 
praw postanowić: 4) Żydom kupcom Tej gildji doózwala | 


sarstwa Rossyjskiego;'i zewnątrz linji ich teraźniejsze” | 


ska przeszłego tygodnia. Domyślacie się, że | 


e! emy tój, udanćj wybornie w tym 
roku, wycieczki odpustowćj, liczyć dziadów | 
stędzących szeregićm po obu stronach drogi, | 
i kompanii ciągnących sznurem do miejsca | 


mićrza przegladzista, bo ciebie czytelńiku 


i 


' | szernéj krynoliny, która, gdyś przejeżdżała | 


kowa, asw dnie powszednie čhċiwie czytała, 


" Warszawa, Wtorek = Waja 


© Królestwie 
iegrs. 12 (złp) 
W 3 czip.20). 


płata cofa prowincji w Kró- 
lestwie. z dodaniem rs. 4 ro- 
cznie lub 4 kwartalnie zako- 
perty. l 


tw: 


WIADOMOŚCI KRAJOWYCH I ZAGRANICZNYCH. _ 
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podawanych do, 

bernatorów, wyjaśnić; „jaką. mianowicie lie: bę, komisi 
santów i sług żydów. koniecznie muszą mięć przy So- 
bie po.przesiedleniu się do; wspomnionych stolie, idla 
jakich mianowicie względów. Rozstrzyganie vych prośb 
1.ozńaczćGie tćj liczby pozostawia się bliższęmu roz- 
patrzenid właściwych wojennych jenerał-gubernato- 
rów. 2) Zapistjący się zas dó innych, miast cesarstwa 
żydzi kupcy mogą brać z sobą. swoich spółwyznawców 
nie więcćj jak jednego kómissanta lab ajenta, i czte- 
rech obojga płci sług, na każdą rodzinę przesiedlają- 
cego się kupca żyda. Uwaga.” Co dó komissańtów i 
służby domówećj'z. żydów: przestrzegać! należy: pó pier- 
wsze, abysoni tak, jak to postanowiono powyżćj co'do 
samych panów, nie zostawali: pod: śledztwem, sądein 
lub dozorem policji, nie byli vznąbię za wiopychwyro: 
kiem, sądu, lub zostawieni w podejrzeniu przez, sąd, i 
powtóre, aby na Ścisłej zasadzie ,3go.punkiu «art. 136 
Ust. handl. (Zb.:pr. t. XI wyd, 1857 r.) nie byli uży; 
wani do zarządu, lub doglądania przedsiębierstw, któ- 
rych się podjęli kupcy żydzi w gubernjach wewnętrz- 
nych. 4) W razie wyjścia, z jakichbąaź przyczyn, kūp- 
ców żydów którzy się przesiedhli na wyżćj przyto- 
czonych zasadach. z 16j gildji, obowiążani są oni wra- 
cié ze swemi rodzinami i zostającymi przy nich z po- 
między ich spółwyznawców 'komissantami i sługanii, 
w iniejsca/stałego osiedleńia żydów: ci którzy “nie na- 
byli w tych miastach, vdo jakieh/byli' po przesiedleniu 
zalczeni, własności nięruchomej, wciąga roku, a ci 
którzy takową nabyli nie później jakwdwa lata, Po 
upływie tych terminów wysyłani być ahają z ró4porzą- 
dzenia policji na miejsce+poprzedniego ich. zamieszka- 
nią. Ci jednak z żydów, którzy, po. zapisaniu, się do 
miast, zewnatrz linji stałego ich osiedlenia . znajdują 
cych się, przebędą w nich, obok objawienia, kapitału 
1ćj gildji, lat dziesięć, otrzymują, prawo stałego miesz- 
kania w tych miastach, na ogólnćj zasadzie, chociażby 
potóm i wystąpili z łćj gildji. Z tego samego prawa 
korzysta wdowa i dzieci Żyda kupca 1ćj gilóji, zinar- 
łego przed upływem wspomnionego terminu dziestęcio- 
letniego, jeśli po śmierci jego nie przestali tiszczać 
opłat 1Ej gildji, do upływu lat dziesięciu od 'daty uch 
przeniesienia się. Prawa właśności i wozporządzańia 
majątkiem, nabytym w miastach wspormnionych, nie 
tracą żydzi i wówczas, cjeśli pov przesiedleniu” się do 
tych miast zostawać będą w 16j gildji mniej jakolatcto 
ii) Przyjeżdźającymido Rossji z zagranicy żydom pod- 


pięknym powozżem na/ówo miejsce gdzie tyle 
świeżego powietrza, żaczynała 'wchodzić 
w nader rómansówe stosunki z szprychadmi 
koła powozu, — a was nareszcie czytelnicy 
zamiejscy nie spodziewa, się zająć podobnym 
opisem. KIRA 

© To téz zaufani w poważne wasze usposo- 
bienie, wierzacy, że wam, czytelnicy, łatwo 
surowo, sądzić elukubraeje literackie nawet 


. 


miejscowych / wojennych, jenerałygii- | danym zagranicznym, znanym. z swego położenia. spó-. 


w maju, damy wam dziś przegląd taki pówa- 


Zny, jak to już dawno'nie bywało. 
„Oto byliśmy niedawno na jednćj z prób 


) | przygotowawczych do wykonania oratorjum 
bez innych zapasów, oprócz dobrego humoru; | 


Mendelsohna Bartholdy p.n. Paulus czyli Na- 


0, JAŻ Na miej | wrócenie, S. Pawła. Przerzedzone szeregi wo- 
mu, dziwić się apetytowi warszawskich przy-. 


kalnych i instrumentalnych amatorów nasu- 
nęły nam pierwsze spostrzeżenie, że w.poście 


| daleko licznićj na te próby się zgromadzano, 
| że teraz amatorki, właścicielki tak miłych so- 


pranów i kontraltów, zawstydzają panów a- 
matorów. Y: : i 

W ogólności zebranie zbyt nieliczne, każe 
nam ubolewać, że kiedy w Paryżu do wyko- 
nania zbiorowego utworu może się zebrać na 
koncert ólbrzymi do sześciu tysięcy instru- 
mentalnych i wokalnych wykonawców, u nas, 


£ ę | | Biuro Redakcji przy ulicy Krakowskie-Przedmie- | Dziś rano stopni ciepła IL. wezoraj w poł. ciep. 19. 
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łecznego i.obszernych interesów handlowych, pozwala, 
się, podług uznania i oddzielnćj na każdy, raz, decyzji 
ministrów spraw wewnętrznych, zagranicznych i finan- 
sów, handlować,w Cesarstwie i zakładać kantóry ban- 
kierskie na zasadzie ogólnych przepisów „o prawach 
gości eddzożiemskich, pod warunkiem otrzymania 
świadectwa handlowego ićj gildji. . ) 


WIADOMOŚCI KRAJOWE. 


Rada administracyjna Królestwa. — W skutku 
NAJWYŻSZEGO pozwolenia na pozostawienie w kraju 
Jozefa-Stanisława-Felixa, trzech imion, Bzełtckie- 


go, który czasowo przybył do kraju, tudzież na 
zasadzie postanowienia z d. 17 (29) czerwca 1841 
na przełożenie dyrektora głównego prezydującego 
w Kom, Rz, P. i S. stanowi: Józef-Stanisław-Felix 
3ch imion, Bielicki, postanowieniem Rady admini- 
stracyjnćj z d. 26 pazdziernika (7 listopada) 1854 
r, N. 26,373 na końfiskatę majątku Skazany, po- 
wraca do używania praw cywilnych od.d..13 (25) 
grudnia 1858 r, jako od daty Najwyżej udzielone- 
go mu ułaskawienia. Majątek więc - jaki od daty 
ułaskawienia stał się jego własnością, nie ulega 
już konfiskacie, którćj skutki rozciągają się do 
funduszów wykrytych lub wykryć się jeszcze mo- 
gących, jakie tenże „Bielicki przed datą wyrze- 
czenia na majątek jego konfiskaty posiadał, lub 
też jakie na niego po tę datę jakiembądź prawem 


przypadają. 


TOWARZYSTWO DROGI 

wwarszawsko-iBydgoskićj. , 
Stosownie do $$ 30, 31,34 i następnych ustawy Tọ- 
warzystwa,. Rada Zarządzająca mą „zaszczyt wezwać 
akcjonarjuszów na ogólne zgromadzenie. w d. 16 (28) 
czerwca b. r. b godzinie 11ć6j rano w Warszawie w sali 
posiedzeń w dworcu kolei żelaznej odbyć się mające: 
Do zgromadzenia ogóliego może należeć każdy akcjo- 
narjusz, posiadający pizynajmnićj 20 .sztuk poświad- 
czeń na akcje.” 'Wolooydać 'się zastąpić na zgromadze- 
pia. ogólnóm «przez: ezłonka innego stegoź 'zgroma* 
dzenia, za wręczeniem omu przynajmnićj 20 sztuk por 
świadezeń na akcje: i udzieleniem „prywatnego. pęłnor 
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w mieście, które, jest;+przecie przynajmnićj 
dziesiąta częścią: Paryża, nie może się zebrać 
przynajmnićj dziesiąta część téj monstrualnćj 
cyfry koncertantów. Czemu to przypisać? czy 
tój popisowćj ochocie wszystkich, kto nie 
głuchoniemy do popisywania się z solami, czy 
małćj muzykalńości naszego miasta, nie wie- 
my, a trzymająć się środka prawdopodobnie 
najbliższego prawdy, rozstrzygamy tak spra- 
wę, że itćj i owćj okoliczności przypadnie 
winy potrosze. Gdyby kto z osób posiadają- 
cyth zdólności wokalne lub znających się na 
tajemnicach instrumentów, wziął do serta tę 
uwagę, móże osoby zajmujące się gromadze” 
ńiem wykonawców zacnego zamiaru podzie- 
kowałyby mu za ofiarę talentu i kilku wol- 
nych chwil czasu; gdyby ci nawróceni naszą 
odez%A!byli liczniejsi,. móžeby lieżba wyko- 
ńawców oratorjum Meldensobna urosła do téj, 
jaką zgromadziło wykonanie oratorjum El- 
śnera przed kilka laty. „W każdym razie na- 
leżałoby się punktnalniej schodzić na próby, 
bo` oczekiwanie na żatrzymanych interesami 
przyb) szów, zniechęca najgorliwszych amato- 
rów i artystów. SZ 

Nie ukrywamy przed sobą i czytelnikami, 
że niełatwo jest u nas zgromadzić dostatecz- 


mocnictwa bez stempla, —Dla zasiadania na ogólnćm 
zgromadzenia akcjonarjusze wigni złożyć akcje swoje 
i pełnomóćnictwa w kassie głównćj Towarzystwa 
wprzód na dni 14 przynajmnićj, to jest najpóźnićj do 
d. 2 (14) czerwca b. r. za odebraniem karty imiennej 
wnijścia z wyimienieniem liczby złożonych poświadczeń. 
en ———e R z A MA 
EKdorrespomndencja Kroniki. 
Ostróg dnia 3 maja 1859 r. 

Daia 19 z. m. w mieście Równem gub. Wołyń: 
skićj, dane było teatralne amatorskie przedstawie- 
nie na kórzysóć newo-budującego się: kościoła. 

Wypadkiem dnia tego znajdując się w Równóm, 
przeczytawszy ogłoszenie spektaklu na cel ten do- 
broczypny, uważając niezwykły ruch w partyku- 
larnój mieścinie, nakoniec zdjęty ciekawością, że 
mają grać nową nigdzie dotąd nieprzedstawianą 
komedję ze szkicu autora Kłopotów starego komen- 
danta pod nazwą Najnowsze swaly, udałem się 
z mnemi do teatru, a com widział i czegom się do- 
wiedział, głośno to postanowiłem objawić. 

Przedstawienie odbyło się w teatrze, a raczej te- 
atrzyku, który dziedzie tutejszy xiążę Kazimierz 
Lubomirski własnym kosztem urządził, w jednym 
ze swoich domów, gdzie przed tém było zgroma- 
dzenie klubowe. Mając jedynie na celu, aby połą- 
czywszy pożytek z przyjemnością użż/e dulci, zwię- 
kszyć o ile można ofiary naskorzyść budującego 
się łoża szanowny dziedzie sprowadził tu 9d 
kilku miesięcy towarzystwo. wędrownych aktorów, 
którzy z hojności xięcia mając sobie bezpłatnie za- 
pewnione mieszkanie i w części materjalną pomoc 
do życia, dawali w nim przedstawienia, a czwarta 
część dochodu, przeznaczała się wyłącznie na rzecz 
kościoła. 

Powodowani takim szlachetnym celem, miesz- 
kańcy Równego, nie zaniedbali korzystać z nowo 
mia kłe sceny i poświęcić się sami na chwilo- 
wą rozrywkę dla publiczności, aby choć odrobiną 
zebranego grosza, dorzucić cegiełkę. do budowy 
Pańskićj świątyni. I jak się pokazało, dobre ich 
chęci znalazły gotowy odgłos w szlachetnych ser- 
cach tak mieszkańców miasta, jakotóż znakomi- 
tszych obywateli tutejszego i okolicznych powia- 
tów, którzy licznóm zebraniem dali nowy dowód, 
jak nieslusznie pomówieni są o egoizm iobojętność 
w sprawach ogólnego dobra. Nie zw ażająe na dość 
wysoką cenę, bo po dukacie za wejście; wszyst- 
kie bilety w krótkim czasie zostały rozebrane, i 
gdyby nie szczupłość lokalu, gdzie nie mogło się 
pomieścić więcćj nad.120 osób, liczba widzów nie 
zawodnie pomnożyłaby się w dwójnasób. Ogólny 
dochód z przedstawienia wyniósł przeszło 350 ru- 
bli srebrem. 

Grano najprzód komedję p. Józefa Korzeniow- 
skiego p. t.: Pserwćj mama. Zbytecznie byłoby po- 
wtarzać, że wszystkie dramatyczne. utwory tego 
ulubionego pisarza, taką serdeczną prostotą, tak 
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humor ystyczne utwory p. Wziczyńskiego? Obra- 
zek niniejszy tak żywo zdjęty z natury, charaktery 
dzialajacych w nim osób tak naturalue tak w ni- 
czem nie przesadzone, akcja tak żywai zajmujaca, 
a intryga tak zręcznie prowadzona, że na chwilę 
nawet nie'dozwalała odrywać od siebie uwagi słu- 
chaczy. Zdawało się, że patrzymy na w ypadek po- 
spolity, zdarzający się w sferach naszego towa- 
rzystwa codzienny. Powiastkę tę nazwaną przez 
samego autora Szkicem do komedji, pan Lewiński 
rozdzielił na trzy ustępy, ujął ją w formę gładkie- 
go i potoczystego-wiersza, poczynił w-nićj bardzo 
małe zastosowanie do scenicznćj potrzeby odmia- 
ny, a szanując własność autora, został tylko pro- 
stym jego kopijstą; 2 tóm wszystkiem zrobił on- 
bardżo przyjemną niespodziankę dla tutejszćj pu- 
bliczności, która pierwsza ujrzała ten obrazek oży- 
wiony na scenie. 

Stosowny dobór amatorów pałających szczerą 
chęcią zabawienia widzów, wykonał te sztukę o i- 
le można najlepićj z prawdziwym zadowoieniem 
publiczności. To téż po ukończeniu przedstawienia 
ozwał się mimowolnie dziękczynny okrzyk widzów 
tak dla wszystkich grających amatorów, jakoteż 
i dla właściwego autora nowćj sztuki. Pan Lewiń- 
ski odebrał j jeszcze pi odziękow anie, że pracą swoją 
kl | się. do uprzyjemnienia teatralnego wie- 
czoru. Młody xiążę Stanisław Lubomirski, wziął 
czynny udział w ostatnićj. sztuce, przyjąwszy na 
siebie. jedną z ważniejszych ról. 

Serdecznie by należało życzyć, aby ten obrazek 
drammatyczny, ukazał się na jaw cezytającćj pu- 
bliczności i: dla użytku sceny. Tóm bardziej, że 
wiemy zkąd inąd, że pan Lewiński prace swoje 
od dwóch lat prawie przesłał do Kroniki, nieptze- 
stając w pozostałym u siebie rękopiśmie, znacznie 
je poprawiać i ogłaszać. jatki BU Wipere 


WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE 


Telegram y. 

Bern 11 maja. „Według wiadomości z Tu- 
rynu, Austrjacy mają przejść rzekę Tessyn. 500 
Austrjaków zajęło Manders: na granicy kantonu 
Gryzonów. Strzelcy tyrolscy zajęli Stelvio. Nad 
granicą kantonu tessyńskiego, mnóstwo znajduje 
się wychodźców włoskich. 

— Rada federalna nakazała irpreni nadzwy- 
czajny arsenałów i składów wojskow 

Turyn 12m a j a. Buletyn ea donosi: 
Austrjacy pozostali w Vercelli, czynili wycieczki 
ku Desana. 

Wczoraj przybyły przez Gravellonę do Pawji 
dwie baterje i 20 wozów napełnionych ranionemi 
i choremi. 

Hrabia Cavour wyjeżdża do Genui na spotkanie 
cesarza Napoleona. 

Turyn 12ma j a (z rana). Cesarz francuzki 


są nauczające, pisane cząrującym stylem, że się | spodziewany jest w poludnie w Genui, Hr. Cavour 


ich dość naczytać i napatrzyć na nie niepodobna. 
To tóż i na ten raz wyż wspomniona komedyjka, 
oddana przez amatorów z sumiennćm wypracowa- ; 
niem i niewymuszoną naturalnością, kompletnie 
zadowolniła słuchaczy. 


| 


wyjechał wczoraj wieczorem, 

Buletyn urzędowy. donosi: Korpus austrjacki 
złożony z pułku piechoty i oddziału szaszerów, 
odłączony od głównych sił artylecji, przechodził 
przez Gravellonę, udając się ku Casale i Paster- 


Za nią nastąpiły: Najnowsze swaty powiastka | lengo. 


znanego autora Kłopotów starego komendanta, u- 
łożóna na scenę wierszem. przez tutejszego miesz- 
kańca bajoa p. Lewińekiego, Tkomuż mie ea wiadome i Glówna kwatera A usta ków ala oto ią Lewińskiego. I komuż. nie są wiadome 


ną liczbę osób do wykonania dzieła potrze- 
bującego i kompletnój, a dobrze obsadzonćj 
orkiestry, i licznych chórów i utalentowanych 
solistów. Tak fagocistów i oboistów, pomię- 
dzy artystami i w kole amatorów nawet ze 
świecą nie znajdziemy, a bez tych instrumen- 
tów, jakkolwiek niewdzięcznych do sola, w cóż 
się obróci orkiestra? Ale zawsze wierzymy 
w.to, że przy szczerćj woli i współczuciu mu- 
zykalnych osób, wykonanie oratorjum, tym- 
bardzićj że tak rzadko bierzemy się do wy- 
konania rzeczy podobnie wielkich rozmiarem 
i środkami, mogłoby być zadowalniające. 
Nie chcielibyśmy, żeby powyższą wzmian- 
ka, w najszerszćj chęci dopomożenia szląche- 
tnemu celowi napisana, miała wywrzeć wpływ 
inny jak się spodziewamy, żeby zamiast za- 
chęcić do współudziału, miała rozszerzyć 
spustoszenie między, coraz niestety mnićj li- 
cznemi, ludźmi dobrćj woli działającemi, Za: 
razem i w zacnym celu i w zamiarze podnie- 
sienia. pośrednio muzykalności tutejszej. A je- 


Wiele wojsk nieprzyjacielskich skoncentrowało 
się w Mortara, Palestro i Robbio. 
Główna kwatera Austrjąków jest w Mortarze. 


usprawiedliwiona licznemi przykładami. 
Wołano naprzykład, że xiażki są drogie, 
iz tego nie więcćj nie wynikło jak to tylko, 
że xiążki jeszcze mnićj są pokupne, bo nikt 
dowiedziawszy się, że drogie, kupować ich 
nie chce; wołają że niewłaściwą jest dobro- 
czynność publikowana, że grzech i śmiesz- 
ność jestzawiadamiać gorliwie lewicę 0 tem co 
daje prawica, i bodajby nie przyszło na to- 
że ci co dają dla światowćj pochwały irekla, 
mowego rozgłosu, dawać przestaną, zosta- 
wiając ubóstwo na opiece Bożćj. Owszem, 
niech krzyczą o sobie że sa dobroczynni, a- 
by ubóstwo nie straciło grosza, boć, przecie 
pieniądz i i drogą publikowanćj dobroczynno- 
ści zbierany, dochodzi swego przeznaczenia, 
gdyż go dostają rzeczywiście ubodzy. Zadwu- 
złotówkę złożoną na ołtarzu miłosierdzia 
drukujmy wielkiemi literami nazwisko ofiaro- 
dawcy, a jeżeli mu mało jednokrotnego oznaj- 
mienia o jego zacnym czynie, drukujmy je 
trzykrotnie, albo siedmiokrotnie. Niech mi- 


dnak obawa w tym względzie ie mogłaby być | łość własna się napasie, a ludzie niech my- 


Rzym9 maja. Ankona ogłoszoną została 
w stanie oblężenia. Latarnię morską przy wejściu 
do-portu zgaszono. 

Papież zaprotestował. 

Hr. Buol widział się z Cesarzem i jutro odpo- 
wiedź nadeszle. 

Francja uwaza stan rzeczy w Ankonie, jako 
pogwałcenie neutralności i oczekuje na odpo- 
wiedź. 

Pułki francuzkie w Rzymie postawiono na sto» 
pie wojennej. 

Otrzymają one zasiłek 3000 ludzi: 

Rzym jest spokojny. 

Rzym410m aja. Stan oblężenia w Ankonie 
został zawieszony, latarnia morska na nowo za- 
palona, w skutek nader energicznych przedsta- 
wień ambasacora francuzkiego przeciwko pogwał- 
ceniu neutralności. 

Austrjacy przyrzekli nie wchodzić do Toskanji 
przez: posiadłości papiezkie. 

Florencja 10 maja. Margrabia Gino 
Capponni ma być prezydentem, a p. Ubałdino Pe- 
rużzi wice- prezydentem konsulty państwa, którój 
zasadnicze znaczenie nie jest dotąd uchwalone. 

Paryż 12m aja: Donoszą z Rzymu pod d. 

10, b. m., że na mocy otrzymanych z Wiednia roz- 
kazów, stan oblężenia został zniesiony, latarnia 
portową zapaloną. 
Paryż 13 maja. Dzisiejszy Monitor do- 
nosi, że cesarz wczoraj a drugićj godzinie po po- 
łudniu do Genui przybył, stanął w zamku królew- 
skim, i z niesłychaną radością został przyjęty. 


rjalne zamierza zaatakować pewną liczbę liberal- 
nych wyborców ż powodu przekupstwa. 

Wiele parowców Lloyda szukało schronienia 
w Korfu i Malcie: 
Xiąże Chartres zostaje w armji piemońckiej. 
Listy z Neapolu donoszą, że rewolucja bliską 
jest wybuchnięcia. 

Londyn 12 maja. Piszą z Wiednia do 
Timesa, że panuje w tamecznym handlu: i finan- 
sach ogromne przerażenie. Zapowiadają liczne 
bankructwa tak w stolicy, jak i na prowincji. 
Wiedeń13 maja (rano). Dzisiejszy. nu- 
mer dziennika Reżchsgesetzhlatt zawiera roz 
rządzenie cesarskie, tyczące się stosunków Boga: 
gi podczas wojny. Stosownie do tego / rozporzą- 
dzenia, postanowienia kongressu paryzkiego z r. 
1856 stają się obowiązującemi. 

Austrjackim statkom kupieckim zabrania się 
bezwarunkowo wywóz przedmiotów wojennych i 
dó żeglugi należących. 

Statki francuzkie i sardyńskie mają „natych- 
miast opuścić porty austrjackie, j jeżeli nie wiozą 
kontrabandy wojennćj. Stałkód! neutralnym do- 
zwala się nawiedzać porty handlowe. Poddanym 
francuzkim i sardyńskim, zachowującym się sto- 
sownie do przepisów praw, dozwolony jest pobyt 
w kraju i prowadzenie handlu. 

Neapol 7 maj a. Mówią, że Prussy i Ane 
glja neutralność królestwa neapolitańskiego w cza- 
sie wojny przyjęły i zagwarantowały. Pomimote- 
go wszakże, Neapol ciągle z wielkim zapałem się 
uzbraja. Mają nawet zaciągać ochotników, co do- 
tychczas nigdy nie miało miejsca. Ci z nich, któ- 
rzy na lat pięć wstąpią do wojska, otrzymują 40 
a:ci co na łat ośm, 50 dukatów zadatku. 


ślą to co zawsze R aa do wylooa diłaoada a Hegon ładni 01 (ala W AAT Gyal a A czytając podobne 0- 
głoszenia. _ 

Zaprawdę, jest to przedmiot olbrzymi, do 
zapatrywania się nań ze społecznego stano- 
wiska, ciekawy, gdy nań zapatrywać się bę- 
dziemy z dziennikarskiego punktu widzenia, 
wpływowy, jeżeli uwierzymy, że łatwo wy- 
wrzeć wpływ na wasze miękkie serca, sto” 
krotnie ogłoszeni dobroczyńcy schorzałćj ludz- 
kości! 

Ot..... wróćmy lepićj do codziennego żywo” 
ta, do interesów, krzątań o chleb powszedni, 
zabaw wiosennych, faktów brukowych i plo- 
tek. A plotek pewno bylibyście ciekawi? wszak 
prawda”... AE. razem jednak zabrakło nam 
zapasu. 

Isnieje u nas pewna korzystna spekula- 
cja, ot naprzykład, jeżeli kupiec ma sklep 
do sprzedawania różnych towarów, ale nie 
chęci sprzedawania lecz towarów mu zabra- 
knie, wtedy skupuje gdzie może rozmaite bra” 
ki sklepowe i ogłasza wyprzedaż przez licy* 
tacją tak, za pół ceny, nabytych płodów prze” 


Lo nd yn 12 maja. Stronnictwo, ministe- 


code _zociówwiG 


Angielski okręt linjowy Centurion, o 80 dzia- 
łąch, stoi w tutejszym porcie. Spodziewają się tu 
także nadejścia wojennego okrętu tegoż narodu. 

(Neue Pr. Zeit., Ind. Belge i Le Nord.) 

— Czytamy w Morning Herald następującą 
notę: 

„Jesteśmy zmuszeni raz jeszcze zaprzeczyć 
dziennikowi Daily News, utrzymującemu, że „ist- 
nieje od czasu ostatnich dni stycznia kompletne 
porozumienie się między naszym rządem a Prus- 
sami, i Że nasz rząd miał dać pierwszy przykład 
tajemnych układów i porozumień nielegalnych. « 

Otóż odpowiadamy, że Anglja żadnych porozu- 
mień się, żadnych układów, zadnych konwencji 
bądź ustnych, bądź pisanych nie zawarła ani 
z Prussami, ani z jakiembądź innem państwem, 

„jakikolwiek byłby wypadek obecnćj wojny. 

Oświadczamy to z zupełną świadomością fak- 
tów, jeśli zaś rzeczy im przeciwne znów zostaną 
ogłoszone, ponowimy nasze zaprzeczenie, ponie- 
waż „wtedy nabędziemy przekonania, że wiado- 
mość tą została wymyśloną w jakimś niegodnym 
celu. (Le Nord.) 

7: Iść JĄC AR Dł GU 


Londyn 10 maja. Jego Kr. Wys. Xiąże Wali, 
oczekiwany jest w Osborne w dniu urodzin Jéj 
Kr. Mości d. 24 b. m. Przybył juź do Algesiras 
pod Gibraltarem. — Rozporządzenie ministra osad 
stanowi, że w Moreton-Bai, Nowćj południowej 
Walji, utworzoną będzie, nowa stolica biskupia, 
którćj zakres będzie cztery razy większy, aniżeli 
powierzchnia Wielkićj Brytanji. Stowarzyszenie 
biblijne przyczynia się do tego datkiem 1,000 fst., 
a „biskup Newcastle wziął na siebie połowę kosz- 
tów urządzenia. 

— Gazety użalają się na to, że pomimo sutego 
porękawicznego, nie zebrało się jeszcze tylu majt- 
ków, ilu się .spodziewano. „Rząd: zatem kazał spi- 
sać zy BANE przewoźników na Tamizie, dla u- 
życia ich w razie potrzeby do floty. Ludzie ci al- 
bowiem, zamiast opłacania swych przywilejów, 0- 
bowiązani są do służby morskićj, do którćj wszak- 
że tylko w ostateczności powoływani bywają. Ku 
szczególnej pieczy nad warsztatami. okrętowemi 
urządzono znów brygady warsztatowe, które do- 
piero przed czterema laty rozpuszczonemi zosta- 
ły. Rząd francuzki zamawia wciąż w Anglji o- 
gromne zapasy , żywności dla floty. I tak np. za- 
warł umowę o 20,000 beczek pekeflejszu i i solonćj 
wieprzowiny, które wprost do Tulonu i Marsylji 
odstawione będą. 3,000 beczek juź ładują na o- 
kręta w Liwerpoólu. (Neu Pr. Ztg.) 

A U.S... M JA. 

Wiedeń 11 maja. Jan Chrzciciel Józef Fabjan 
Sebastjan, Arcyxiąże austrjacki zmarły w dniu 
wczorajszym, był szóstym synem cesarza I.eopol- 
da Ilgo i cesarzowój Marji Ludwiki de Bourbon, 
córki Karola Illgo króla hiszpańskiego, Urodził 
się d. 20 stycznia 1782 r. wa Florenen. gdzie na- 
ówczas ojciec jego jako Wielki Xiąże Toskański 
panował. W r. 1800 prowadził wojska, cesarskie 
i przegrał bitwy pod Hohedlinden i Salzburgiem 
przeciwko jenerałowi Moreau. W r. 1805 odzna- 
czył się dowodząc w Tyrolu, i tam to pozyskał 
popularność, która mu przez całe życie pozostała. 
W r. 1809 przegrał bitwę nad Rabą, a pod Wa- 
gram przybył za późno, o co mu strategicy ciężkie 
czynią zarzuty. Rok 18]5ty zamknął jego zawód 


mysłu i kunsztu. Na podobne licytacje łapią 
się niekiedy poczciwi Warszawianie i prze- 
płacają starzyznę, ale na zaletę oszukujących 
się w ten sposób to powiedzićć możemy, że 
już coraz mnićj bywa niedoświadczonych, że 
coraz częścićj potężny basista wołający na 
podobnych licytacjach: kto da- więcćj? dla 
braku konkurentów wychodzić musi przed 
sklep, i na placu pomiędzy domem Malcza a 
kolumną Zygmunta wzywać amatorów ba- 
awa fularów, albo fajansowćj porce- 
an 

Na scenie dramatycznój od którćj do sce- 
ny życia przejść nam bardzo łatwo, widzieli- 
śmy Cyganów p. Korzeniowskiego. Obszer. 
niejsze sprawozdanie o tym dramacie znajdą 
wkrótce czytelnicy we właściwem miejscu, 
my nie więcćj powiedzićć nie możemy, jak 
tylko to, że publiczność dobrze przyjęła dra- 
mät, a pannę Palińską, która właśnie w roli 
| cyganki Precjozy, tak sympatycznie u nas 
swój zawód rozpoczęła, i tym razem widzo- 
wie powitali z zapałem, na który artystka za- 
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pocztmistrza, urodzoną d. 6 stycznia 1804, która 
w dniu 30 października 1845 r, pod tytułem hra- 
biny Meran i baronowćj Brandhof do stanu hra- 
biowskiego wyniesioną została, Jedyny potomek 
tego związku, Franciszek hr. Meran baron Brand- 
hof, urodzony d. 11 marca 1839 r., służy w armji 
austrjackiéj w 18m pułku piechoty. Wiadomo, że 
arcy-xiąże Jan w latach 1848 i 1849 długi czas 
był namiestnikiem Niemiec. Odtąd znowu żył na 
uboczu, z dala od świata politycznego w swój u- 
lubionćj Styrji. — Zmarły arcy - xiąże był feld- 
marszałkiem austrjackim, właścicielem lgo pułku 
dragonów, szefem pruskiego 16go pułku piechoty. 
(Neue Pr. Zeitung.) 
KOR ANL O ad e A 

Paryż) 14 maja. Rozkaz dzienny Cesarza do 

armji włoskiej, 
Żołnierze! 

Staję na waszym czele, aby was poprowadzić 
do walki. Mamy pomagać w walce ludówi upomi: 
nającemu się o swoją niezależność, i ocalić go od 
uciemiężenia obcego. Jest to sprawa święta, mają- 
ca sympatję całego ucywilizowanego świata. 

„Nie potrzebuję podniecać waszego zapału; każ- 
de stanowisko przypomni wam zwycięztwo. Na 
drodze świętćj starożytnego Rzymu, napisy wyry- 
te na marmurze, przypominały ludowi jego boha- 
terskie czyny. Dziś, jutro, przechodząc przez Mon- 
dovi, Marengo, Lodi, Castiglione, Arcole, Rivoli, 
postępować będziecie po drugićj swiętćj drodze, 
w. pośród. pełnych chwały pamiątek. 

Zachowajcie tęsurową subordynację, która jest 
zaszczytem wojska. Tu, pamiętajcie o tém, macie 
za. nieprzyjaciół tylko tych, którzy przeciwko 
wam walczą. W walce ścieśnionemi postępujcie sze- 
regami, nie opuszczajcie ich wybiegając na przód. 
Niedowierzajcie zbytecznemu zapałowi. Bo tej 
jednćj tylko obawiam. się rzeczy, 


ufania między dwoma gabinetami. 

— W czasie BIDODERNOŚCI Cesarza, rada mini- 
strów dwa razy zbierać się będzie w ciągu, tygo- 
dnia, rada prywatna raz jeden pod prezydencją 
Cesarzowej. Jéj Cesarska Mość wraz z następcą 
tronu wkrótce mają się przenieść do zamku Saint- 
Cloud. 

Encyklika papiezka nakazująca biskupom kato- 
lickim modły po kościołach, o przywrócenie po- 
koju, wczoraj nadeszła do Paryża. Duchowień- 
stwo francuzkie nie czekało na pią, a na żądanie 
ministra wyznań, odprawi ia nabożeństwo za szczę- 
śliwe powodzenie oręża francuzkiego. 

— Zapewniają, że kontr-admirał Jurien de La- 
graviere, którego pawilon powiewa na okręcie pa- 
rowym Algesżras, opuścił Genuę, udając się na 
Adrjatyk i i zapowiedział władzom wojskowym blo- 
kadę portów i pobrzeży austrjackich. (Le Nord.) 

N E Ta 

Monachjum 10maja. Dzisiejszym rozkazem woj- 
skowym, awansowano 116 sztabs- officerów, a mia- 
nowicie: 24ch pułkowników, 62ch majorów na do- 
wódzców do warowni Landau, Germerstheim, In- 
golstadt, i do ważnych strategicznie miast pogra- 
nicznych jak Aschaffenburg, Lindau, Kaiserslan- 
tern, Reichenball, Kempten. i Ludwigshafen, Mi- 
nister wojny żąda po dowódzcach wojskowych * 
nie samćj tylko zdolności, ale i siły fizycznćj, ku 
znoszeniu niewygód- wojennych, i dla tego wielu 
starszych wiekiem. officerów otrzymało emeryturę, 
chociaż o nią nie prosili. 

Stuttgard 10 maja. Spodziewają. się tutaj Ich 
Król. Mości, Królestwa Niderlandzkich. Restauru- 
ja więe zamek rezydencjonalny, co dla tutejszych 
przemysłowców, zrujnowanych. przesileniem poli- 
tycznem jest rzeczą nader pożądaną. Uzbrojenia 
idą swoim trybem i twierdza Ulm zaopatruje się 
w żywność i ekwipaź wojenny. W wojsku Wirtem- 
berskiem pomnożono liczbę niższych officerów i 
lekarzy, jako to urzędników admipistrujących. Re- 
kruci szybko postępują w nance służby wojskowój, 


Nowa udoskonalona broń, jest tylko zdaleka | a na pojutrze zwołana większa część. landweru. 


niebezpieczną, co nieprzeszkadza, aby bagnet. pie- 


Mimo to, nie ma mowy o wypuszczeniu: w obieg 


choty francuzkićj, jak niegdyś nie miał być stra- | świeżo zatwierdzoaćj pożyczki. 


8zn 
AKTY Spełnijmy. swój obowiązek i połóżym 
nadzieję w Bogu. 

Ojczyzna wiele się po was spodziewa.. Już od 
jednego do drugięgo krańca Francji rozbrzmiewa- 
Ją słowa dobréj wróżby, Armia włoska godną bę- 
dzie swój starszćj siostry. 

Genua dnia 12 maja 1859 r. 
NAPOLEON. 
(Le Nord.) 


Paryż 11 maja. Pełne zapału przyjęcie jakiego 


doznał Cesarz od ludności paryzkićj, a jak wiado- 
mo ztelegramów i marsylskićj, dostateczną jest od- 
powiedzią dla reprezentantów zagranicznych, oraz 
dla pewnych dzienników, tak swoich, jak obcy ch, 
utrzymujących, Że naród francuzki jest przeciwny 
prowadzącej się wojnie. Dłużéj niepodobna już i 
siebie i drogich zwodzić. Polityka Cesarza Napo- 
leona całćj Francji zyskała uznanie. 

— Rząd angielski zdaje się wielce jest zadowo- 
lony, że hrabia Persigny nanowo akredytowanym 
został jako ambassador francuzki przy dworze kró- 
lowćj Wiktocji, Nominacja ta wiele ma się przy- 


ce cyganów ną obu przedstawieniach przyję: 
te były jak najlepićj, bo już to tańcem najła- 
twićj podobno przemówić do naszćj publiki. 

W niedzielę wznowiono Teka zapieczętowa- 
nego. Następcą tak sympatycznego niegdyś 
w téj roli Skomorówskiego, był p. Damse, i 
wywiązał się dobrze z téj drobnostki, bo 
przecież nie przyznajemy roli leka wyższego 
dramatycznego znaczenia. 

W dramaturgji zresztą nic nowego, Ukazął 


Karisruhe 11 maja. Dowiadujemy się z Alzacji, 
że do Sztrasburga przybywają co noc ogromne 
pociągi z artyllerją 1 innćm wojskiem i co noe tak- 
że ztamtąd odchodzą, dla oszukania uwagi publi- 
cznćj—więcćj wszeląkó przybywa aniżeli odcho- 
dzi. W Sztrasburgu teraz pełno wojska. 

Frankfurt 10 maja. Czytamy w Lipskićj Gaze- 
cie: Co do załogi w twierdzy związkowćj Rastatt, 
zaszedł układ, orzekający o kwestji wspól-udzia- 
łu Pruss. Pretensje rządu pruskiego w ten „sposób 
załatwionemi zostaną, że Prussy na równéj stopie 
z Austrją dostarczą część związkowćj załogi dla 
ej fortecy, Wojska na ten cel przeznaczone mają 
już wkrótce przybyć do Rastattu. Do Moguncji, 
równie jak i do innych fortec, nadszedł juź temi 
dniami rozkaz uzbrojenia się; podobny BY, 
fortece pruskie nad Renem. P. Z.) 

BD, 9. 10. „6 

Berlin 12 maja. Ich Królewskie Moście zamie- 
rzają w przyszły wtorek, to jest dnia 17go b. m. po- 
wrócić. —Dziś oczekują tu xięcia Windischgraetza 
z Wiednia.-—Ciało Humboldta przeniesiono z kate- 
dry do grobu familijnego w Tegel. Szezupłe tylko 


czynić do utrzymania serdecznych stosunków iza- | kółko bliższych przyjaciół: i sekretarze król. aka- 


służyć sobie potrafiła. Charakterystycrne tań: | czytelnicy, Najnowsze swaty p. Wilczyńskiego. 


Ten sposób zależy głównie na pisaniu rozmów 
w komedji i dramacie tak samo jak się pisze 
djalogi powieściowe. Podobne pisanie utwo- 
rów dramatycznych prozą, ma za sobą nie- 
małe korzyści, lecz ich bynajmnićj zrozumieć 
nie może pewien sprawozdawca, któremu ze 
swćj strony my się wcale nie dziwimy jeżeli 
czegoś nie rozumie. Nie wymieniamy tu 080- 
by, bo to sprawa nie warszawska, chociaż 
w liście z Warszawy podniesiona ale druko- 


się tylko obrazek dramatyczny p. n. dnstynkt wana w innym nadwiślańskim grodzie, & zre- 


pana Korzeniowskiego. Nie będziemy się wda- 
wali w recenzją tego utworu, bo'to do nas 
nie należy, nie powiemy nawet, że przedmiot 
wcale nie trudny do wynalezienia, bo jest nim 
proste skreślenie zgryzot sumienia następu- 
jących po spełnieniu zbrodni, — z pewnem 
zadowoleniem zanotujemy tylko, że dramat 
ten pisany jest sposobem opowiadanym, . jak 
były dawnićj Ofiara i sumienie i Druga Żona 
tegoż autora, w Gazecie Warszawskićj, a 


wojskowy oblężeniem Hiinningen. Od tego czasu 
przebywał najwięcćj w Stycji, ożenił się morgana- 
tycznie w d. 18 lutego 1827 z Anną Plochl córką 
w -naszój Kronice, jeżeli przypominają sobie 


sztą wywołaną została nie przez na8, lecz 
przez inne pismo tutejsze, i przeź tego kto ją 
wywołał może zapewne być obronioną. 
Na tem koniec, 
A że trudno skończyć prozą, 
Gdy kto liczy na wrażenie, 
Skończę więc affectuoso, 
Prozę złą, na zły rym zmienię, 
I jak w zwrotkach pełnych siły, 
Co kończą wodewil płaski, 
Ciebie, czytelniku miły 
| w naszćj Kronice, jeżeli przypominają sobie | __ Błagać będę o.. oklaski, oo weeeeewawaam będę o... oklaski. 


demji umiejętności, którćj jak wiadomo ś. p. Hum- 
bold był seniorem, towarzyszyli temu obrządko: 
wi. —Naukowy bataljon piechoty w Potsdamie zo- 
stał rozwiązany. — Prawo o podwyższeniu dotacji 
korony o 500,000. tal.. weszło z dnia 30go kwietnia 
w wykonanie-——Rząd brunświcki ogłósił, że kur- 
sująca dotąd w obiegu moneta zdawkową bruni 
_ szwicką z użycia wycofaną zostaje i tylko wedłag 
„wartości metalu w mennicy przyjmowaną będzie. 
>- : Wroclaw 11 majd. Xiąże biskup Wrocławski 
„Dr. Eórster wrócił wczoraj z Wiednia, gdzie woził 
_ deputację szlachty Szlązko-Austrjackićj. celem po- 
dania adressu życzliwości Cesarzówi austrjackie- 
PR Lazo (Neue Pr. Ztg.) | 
naaa W mięć o a CE Eea a a aaa i 
w, Turyn 7,maja. Według ostatnich wiadomości; 
` Austrjacy. którzy posunęli się. prawie. pod samą 
 Alessandrją i pod Casale, rozpoczęli powszechny 
ruch odwrotny, niszcząc wszystkie środki kommu+ 
_nikacji po za sobą i mimijąc mosty dla zapewnie: 
_ nia sobie odwrotu przez Pawię i Placencję Od 
Vercelli tylko zajmują wszystkie swoje stanowiska, 
“bo też Vercelli to kraj bogaty! a Austrjacy umieją 
z tego korzystać. wą tb tey Prato Hy p 
- _ „Gerta przysposabia się na przyjęcie, Cesarza, 
„Francuzów. Przyjęcie to będzie nađe świetne, 
„Francuzi dozńają tu ciągle najżywszych względów, 
_„Poogórzałych twarzach wojowników afrykańskich, 
„płynie nieraz, ła rozczulenia, J i 
> Dekretem królewskim postanowiono, Że termin 
wypłaty należności przypadających od wójsko- 
wych, lub mieszkańców prowincji zajętych, aż do 
końca wojny przedłużonemi zostają. w A 
Turyn 8, maja. Krążą wieści, że pojutrze nasi 
uderzą ha nićprzyjaciela wzdłuż całej linji, i że 
"korpusy najbardzićj óddalóne ód Vercelli, w razie 
pomyślnego ataku, jak wszystko zdaje się wróżyć, 
"odcięte żostaną od reszty armji. Dla tego tö Eran- 
duzi zajęli niektóre póżycje. a mianowicie Bobbio. 
8 Czytamy w Nordzźe pód dniem I3tym b. ih.: 
Najświeższe wiądomości z placu boju, zwiastują 
nam ogólny. ruch wsteczny wojska austtjackiego. 
"Ten odwrot w hiektóręćh miejscach tak jest nä- 
“giy, iż jak wiadomo czytelnikom z telegramów, 0- 
puszczają, Austrjacy  prowjanty i rekwiżycje, któ- 
remi trapią ten kraj nieszczęśliwy. Czy ta rejtera- 
da jest prostym manewrem wojennym, celem po- 
prawienia linji operacyjnej, która zbyt jest rożwi- 
niętą, czy też jest spówódowaną zwrotem do tak- 
tyki odporńćj w obec przewidywanego ataku ze 
strony, wójsk sprzymierzónych, wkrótce się dowie- 
my. Gazeta Augsburska daje nam niejakie wska- 
zówki o planach jenerałów auStrjackich. Według) 


fedo dziennika, gdy pierwszy zamiar zniesienia ar- į 
S Y F J 


mji pietnonckićj i opanowania Siłą nie udałsię z po- 
wodu nadejścia wojsk francuzkich, jenerał Giullay, 
postanowił trzymać się w Lomellino zostawiając 


sprzymierzonym inicjatywę ataku. Głównym ce-i 
Ni y Jaty A 


łem tćj taktyki, jest żywienie armji przez kilka ty-| 
godni kosztem nieprzyjaciela, zniszczenia kraju, 
wyciśnienia ż niego wszelkich zasobów ża pomócą, 
różnych kontrybucji wojennych. | zz 

— Cesarz, Napoleoń wyjeźdzając z Paryża, pe-! 
Fei był nfńości, że wojna długo nie potrwa tpo- 
stanowił zarażem za swym przybyciem dó Piemon- 
tu, nadać ruch energiczny operąćjoóm' wojennym. 
Armja piemoncka juź dziś ma zamiar działać za- 
czepnie przeciwko Austrjakom nad Tessyniem ze- 


branym: Armja francuzka,. gdy Cesarz stanie na ' 


jej czele, również naprzód ma się posunąć. 


„022 Wszystkie sprawozdania z Włoch, zgadzają 
się, że armja austrjacka stanowczo zrzekła się za- | 


czepnego działania: Pochód jćj ku Biella był tyl- 
ko zamaskowaniem koncentracji nad granicą lom- 
bardzką.- g (Le. Nari.) 


"WYSPA KUBA. 
(Gieg dalszy.) , 
Rozdwojone towarzystwo hawańskie nigdy 
pod hasłem zabawy nie schodzi się razem; gdy 
bogaty kreol daje bal, nie zaprasza hiszpańskich 
urzędaików i wojskowych, gdyż w ich osobie 
uważź się obrażotiym przez hierarchę; zostawia” 
jącą na drugim planie kólonję. która daje jój naj: 
więcój pieniędzy na utrzymanie wojska: i floty. 
W pewne uroczyste: dni dom gubórnatora staje 
otworem dla wyższego towarzystwa Hawanny. 
Byłem przedstawiony zarządcy Kuby i tym spo- 
sobem miałem sposobność poznać zebrane u nie- 
go towarzystwo hawarńskie'w różnobarwnych je- 
o odcieniach i działaniach. . Sprzyjała mi i ta o0- 


UŁ! 


koliczność, że przybyłem w czasie. odkrycia po- , 


mnika Izabelli II. Dzień imienin królowej 19listo- | 


| stanowi przedmiot bogactwa plantacji. 


W Drukarni J. Ungra — Wolńo drukow 


4 


pada naznaczony był na poświęcenie go. O go- | 


dzinie 7 rano zajęte były wszystkie ławki I estra- 
dy przez urzędników i damy; wojsko w parad- 


Tańce były europejskie, oprócz jednego narodowe- 
gó, który zdawał się mi być mięszaniną polki, 
walca i kadrylla. Bal przeciągnął się do rana, tym- 
ezasem pogoda, była. cudna, ube ciepla aroma- 
tyczna, i niejednokrotnie wychodziłem, na taras 
'by zapamiętać na długo urok poładbiowój nocy. 
Nie można jéj opisać wydatnie, w calój ‘pelni jej 
świetaości bogatej tyloma objawami. o o 7] 
„Przejdźmy teraż do streszczonćj h'stotji Kuby. 
(28 października 1492 r. Kolumb. wylądował nal 
Kubę, lecż dopiero 1511 r. przełożona była pier- 
wsza osada. Jak na caléj Ameryce tak ita Hiszi 
panie znaleźli dzikich; . ci nie mogąc pogodzić się 
z cywilazacją białych uciekali coraz bardziej ku 
północy, nawet samobójstwo było w nich czę- 
stym środkiem do pozbawienia” się służby: u Eu- 


'ropejczyków, tak dalece, iż w r. 1534 Hiszpanie 


musieli sprowadzić 7000 „murżynów do uprawy, 
gruntów. É- wc, Bzyk wia Y 
_ Początkowo zaludniona była południową część 
'Kuby; niejaki Diego Velazqtes uważa się za zało-| 
życiela kolonji. W r. 1515 nad ujściem rzeki Guines 


'założył miasto, nadając ma nazwę Śgo Kry- 
"sztofa, nazwa zaś Hawanny jest miejscowa, i była | 


imdyjskiem nazwiskiem 
miasto, . ZA zu r 

Lecz niezdrowy Iimat zmuśił osadników prze-| 
nieść miasto ku północy wyspy; w 1519 r. założy”! 
li howe-miasto, dzisiejszą Hawannę. Już w 1532, 
do Hawanny przybyło tyle ókręrów, iż zebrano. 
cła około 200 dółarów, (dzis docliódzi 9 miljo-. 
"nów), w £ 1574 przybyło. 101 'oktętów z Piszpa- 
"nji, a 115z Hiszpańskićj Ameryki, dziś Blisko 2000. 
(okrętów przybywa z rożnych kończyn świata. — 
Aby mieć wyobrażenie o handlu Kuby, wypisuje- 
‘miy tu niektóre liezby z haudlowćj gazety hawań-| 
skićj z r. 1855. Przywóz dochodził do 40,580,667 
rs. a wychód 45,248,674 r. Na Hawanńę samą. 
"przypada dwię trzecie wywozi i półoya przywozu., 
W r. 1854 liczba mieszkańców całćj wyspy do-| 
chodziła 1,009;060' z których 501,98% _ białych; 
pożostała liczbą dzieli się między murzynów i. 


pustkowia gdzie teraz stoi 


abiblaków siiędzy „Któreni jest 530,425 niewola | 


ków. Wyspa ma rozległości 23.145 m. k. W Ha-, 
wannie ładność wyńosiła 147,360 mieszkańców, 
a w.tój liczbie 26,850 niewołników. RASĄ 

Dla początkowego wykszłałceńia białych urzą- 
dzone są szkoły, 'w których liczba uczących: się | 
dochodzi do 10,000. W Saadągo de:Kuba iHa- 


RRHAROŻE BAAL prte 


kóją i kierunkiem rządu, i pod,wpływem. katolic- 
kiego duchowieństwa. W Hawannie wychodzi 4 


gazety códziennie i jedna miesięczna, w innych 
miastach wychodzą również gazety codziennie lub 
fygódolowe.>70u DI głA8918 UZTOJBALSTO V 
Palma jest ozdobą okolic Hawanny; większa 
odi afrykańskićj wydającej daktyle, pień jéj do- 
chodzi 80 stóp, rośnie peosto,pysznie rozkładając 
naokoło szerokie jasno zielone swe liście. W mie- 
scie palma rośnie dla ozdobyi cienia, na poluzaś 


"Z pnia wyrabiają deski, owoc używa się ba po” 
karm domowego bydła, liście na dachy chałup, 
a zwłóknistej kory wyrabiają postronki i proste 
tkaniny. 

Po. za Hawarną rozłożone są przedmieścia Je- 


ać — Warszawa dnia 5 (17) Maja 1859 r. — Starszy Cenzor, F. Sobieszczański. 


zu$, Mariai Salud (zdrowie), w których zamiesz= | 


kuje uboższy lud, W oddaleńszych przedmieściach 
zamieszkują bogatsi hawań*zycy, wtedy gdy w 
mieście panuje żółta febra lub jaka inna zaraza, 
co zdarza się prawie co rok od czerwca do pa- 
ZAWIONINOK 007 0" soki 
Powierzchnia wewnetrznćj części wyspy wzgó- 
rzysta. wzniesiona do 350 stóp, nad powierzchnią 


morza. Wyniosłości pasma gór Sierra del Cobre 


dochodzą do 8000. Płantacje cukru i tytoniu roz- 
didga się ku poludńiowi w prawo i lewo w tak 
nazwanych rucłta”de arrtba i vuelta. de abajo 
(wyższa i niższa okolica). leżących, pierwsza” na 
wschód, druga ina zachód południka  hawań- 
skiego. i í DEJ kiise zoo BIYUDA, wie 
Opatrzywsży „się W, listy rekorendacyjne, do 
plantatorów udałem się w okolicć vuelta de aba- 
jo, Dróga  żelażna łącząca Hawaanę z Slówniej- 
szemi handlowemi punktami przófzyna wyspę do 
' Batabano 4 ASK Yozëhotdi się do miast: Git 
BRA (czyt. Gwatiahaj) adruga dy Matańzaśs. 

" Minawszy Sat A hig Afe cM óta da m. Gna- 
pe gdżić kóńeży się kólej, i gdzie kończył się 
cel mej podróży, gdyż w okolicach mieszkał planta- 
tor, do którego mia em list rękomeudącyjn „ Przeje- 
chałem krótką ulicę i znalazlem. się WADA pola, 
zasianego trzeliią PRUE Drzędą ogromnej wy - 
sokości rzucały Ry Ki cień! zwacały iwagę. Tū- 
taj kokosy, kt iy Poloen zaspókajasź pragnie- 
mie tam znowu Tás dzikich pomarańcz, które zda- 
JĄ się prosić przejeźdnych, „by trwali, soczysty, 


"słódki ich owoc Wielkie zielone jaszczurki prze- 
+ i V BIALN STOL 


suwają się lekko, lecz: nie są viebezpieczne i ucie- 


przyczaić i wychodźi niespodziewana. Kubańczy- 
cy utrzymują, iż tylk o jeden jest rodzaj jadoówi- 
tych żynij, inne zaś są bezpieczne. — ~ (d.n). 


"e, Eiteratura Perjodyczna. ` 

slb_ „asygsi ea wodiowsSiq NOIES V joe 
|. Gazeta W arszawska donosi o wydaniu w Kra- 
kowie pierwsze go tomu Wqteny ałów hislorycz gueh 
pochodzących ze źbiorów Ś..p. Konstantego. Swi- 
„dzińskiego, przez p. Zygmunta Antoniego Helela. 
NAGŁY wraz, z Gazetą, Warszawską, iż to jest 


dra 
DENN 


n.: Ammal 


jeszcze W“ r. 1836;—o Teofilu Gauthier, Który 
"znowu nie drukuje dalój „zmysłowych i niemor b 


swoim gwąłtównie wystąpił, i ktora, Proudhon 
-w ostatnie dziele, Skon skowanem p zez, trybu- 


fiał, z żółcią i nienawiścią traktował... , >. 
" Gazeta Codzienna” donosi, że p, Kazimierz Ka- 
szewSki przełożył wierszem rymowyni Burgiafi ów 
"PROŁGŁI HG? u oo O „Omrod Le POTTAS E 


TIA 


GXŃB1G7/ TWIDL: 


granicznych: 7 sisah 
TZTZRYE --———— riii SiB = - - - TONA 

07. BRZYJĘCHAŁI DO. WARSZAWY: » 
Daczymiński Ludwik ob. z Szumska pt 580, — 


szewski Karol oby, z Żytomjerza br 584. '— Ramińs 


| Stanisław 05.7 Tyszówiectnr613:— Moraczewski Ao- 
drzćj 9b. z Rawy er 656. —Mężyńskj Ignacy ob. Wło? 


Pa wącha oni 
!76.—Rajski, Czesław.baroaz Grąbowa nr;634.— Zar 
biełło Jana o PY e p an Rack Wiktor 
dyrektór fabryki z uliva nr 603.—. Sorbier Piotr in- 
żynićrź Paryza RP6B4P 05 007078007 BS CASINI 

WYJECHALI Z WARSZAWY. „4% 
-a Daszkiewiez Antoni obu dorLahlipai — Gadon I/ńdo- 
mir ob, do Kowna. —ikożyński Piotr ob. do; IKurowa. 
Smitkowski Maxymiljan „ob. dorlzbicy. —, Więlępolsk> 


YU 


Józef hrabia do Chrobrzy.— Zabłocki Qyprjan oby. do 
Rylewa. --Butkiewicż Wiktor 6%:-do Berlina. — Korze- 
niewski radca” stanu wizytatór szkół do! Rawy. Xia}? 
Lubomirski Eugeni radca honorowy: do "Qzęstochowy* 
Makowiecka. Zafia.ob. do Paryza. — Rogożiński Karo 


aptekarz do Niemiec. — Wioczewski Al, ob. do Paryż% | 


TEATR WIELKI. Dziś: Koń 


spiżowy. 557) 


 1O7/5 


+17 i 19 ] G3GJ OD 91e GIUYSZYNYU. JH RZY E 
kają przed człowiekiśim; zmija przeciwnie lubi się: 


e rT Śp u 


"MB Z sa m — m m. o a ist 


B" S FE wieza y: 


Sk UE "x" iw JE aw. a T a sad FAST Z” AO a [PIR 


